
P renum erata  w miejscu kwartal­
nie złp .  12 —  miesięcznie z łp .  4. 

Wer pojedynczy gr. 10. 132
Prenum era ta  na prowincji z opłatą 

pocztową z łp .  20 kwartalnie.

w W arszawie dnia 18 Maja 1830 roksi w e Wtorek.

m e zrobiono inleressów. 
i Amszterdam znajdowały

WIADOMOŚCI HANDLOWE.
WARSZAWA. —  W up łyn ionym  tygodniu więcej wpra­
wdzie niż dawniej by ło  ruchu w handlu wexlowym, ża­
dnych jednak  znaczniejszych 
W exle na L o n d y n , H am burg 
o d b y t ,  lecz tylko w m ałych partjach ;-  na Berlin  tak d łu  
gie ja k  k ró tk ie  ofiarowano; ńa Wiedeń b y ły  poszukiwa­
ne i przy  końcu tygodnia podniosły sig w kursie. —  We­
xle, na Rossję jedynie po barclzo niskich cenach mogły być 
sp ieniężane; szczególniej też tani b y ł  i obfity fta placu 
p ap ie r  na Moskwę, z powodu wysyłanych fam teraz ^zna­
cznych transportów sukna. —  W  dukatach holenderskich 
mianowicie starych, dość wielki b y ł  obrot. —  Na listy za­
stawne przy zbliżającym sig term inie wypłaty' procentów 
coraz więcej je s t  kupujących; sprzedających zaś mało. 
Łatwo przewidzieć że bliskie je s t  podniesienie sig w k u r ­
sie tych l i s tó w , na zagranicznych bowiem b u rsach ,  gdzie 
wszystkie inne publiczne papiery  nie znajdują kupców , 
nasze listy zastawne coraz bardziej idą w górg. —— W obli­
gacjach udziałowych nic nie zrobiono.
•— Na ostatnim targu płacono : pszenice 20 do 24, żyto 
8 ho 91, jęczmień 8 do 8 | , owies 6§ do 7 z łp .  za ko ­
rzec.

GDANSK. —  D n ia  7 m a ja . —  jCały dowóz jakiśmy do­
tąd  mieli z naszego k ra ju  i z Polski wynosi 5000 łasztów 
pszenicy i 10(50 łasztów żyta. > Większą część pszenicy 
przedario zaraz na ta rg u ;  przeznaczona jes t  na wysłanie 
do A n g l j i , i część jej pewną już na okręty zsypano. C ią­
g łe  poszukiwanie pszenicy utrzymuje jćj ce n y ,  lecz n ik t  
nie wątpi iż to n iedługo potrwa i że stanieją. W osta- 
tn ich  dniach płacono za łasz t 60-szeflowy : pszenicę pośle­
dnią 125 do 126-fnt. czerwonopstrokatą po 310 do 315 FI. 
( p o  21 do 22-| z łp .  za korzec); pstrokatą 126 do 128-fnt. 
po 330, 340, 360 do 3S0 F I . ;  wyśokopstrok.itą 128 do 
131-fnt.  po 410, 430 do 45 0 ;  najpiękniejszą wysokopstro- 
katą i b iałą po 460 do 480 FI. ( po 32^ do 34 złp. za ko ­
rzec) .  Żyto 120-fnt. polskie p łacili spekulanci po 150 
w końcu po 147 FI. za ła sz t  60-szeflowy*

LONBAN. —  D n ia  4 m a ja . —  W tym tygodniu zniżo­
no o 1 s. cło od pszenicy zagranicznej,  ale od żyta 
podwyższono jc o 1 s. 6 d. "W upłynionym  tygodniu do- 
wóz pszenicy i mąki b y ł  nadzwyczajnie w ie lk i ,  ale od­
b y t  mały. Kupiono kilka partji z pokładu pszenicy Ilam- 
burgskiej czerwonej już oclonej,  po 64 s. za k w a r te r ,  
k tó rą  to cenę teraz za najwyższą uważać można.

Ceny średnie z upłyn ionego  tygodnia :
Tjgoduiowa. Sześcio tygodn. Clo

szyi. pen. szyi. pen. szyi. | pen.
- 66 6 64 7 22 8 .
31 5 30 10 16 10
23 9 22 11 13 &
34 1 34 11 18 3
34 8 33 2 19 9
36 9 35 10 16 9

Pszenica.
Jęczmień.
Owies.
Żyto.
Fasola.
Groch.

Ogólny dowóz w zeszłym tygodniu pszenicy zagrani­
cznej 13,948 k warterów.

WIADOMOŚCI KRAJOWE i ZAGRANICZNE
K R Ó L E S T W O  POLSKIE.

—  U rzą d  m u n ic y p a ln y  m ia s ta  sto łecznego  W a rsza w y . 
Stosownie do resk ryp tu  kommissji rządowej spraw wewnę­
trznych i policji z d. 14 b. m. N r  fjyfj na wydzierżawie­
nie dochodu spławnego od przypływających statków wo­
d n y c h ,  tak pod m ost ,  jako też do otwartego m ostu ,  do 
końca r. b. pobieraćsię. mającego, ogłaszając n iniejszym l i ­
cytację pub liczną ,  do odbycia onej stanowczy te rm in n a d .  
26 b . m. nS godzinę 4 z południa ustanawia i w sku tek  
tego wzywa mających chęć podjęcia się tej dżierżawy, aby 
zaopatrzeni w vadium w gotowiźnie w summie z łp .  3000 
w powyższym term inie w ratuszu głównym w biórze urzę­
du municypalnego miasta Warszawy znajdować się chcieli. 
W arunki do licytacji w biórze tegoż urzędu w każdyrf! 
czasie przejrzane być mogą. —  Warszawa dnia 15 maja 
1830 r .  —  Radca stanu p re z y d e n t , W o jd a .  —  Sekretarz 
jlny ,  G. Ja ho łhdw sk i.

—  K om m iss)a  w ojew ództw a M azow ieck iego . —  W wy­
konaniu rozporządzenia kommissji rządowej przychodów 
i skąrbu daty 14 kwietnia r. b. Nro 11,399/2385 grun tu ­
jącego się na dekrecie Najjaśniejszego Pana w Udessie pod 
d. 19 sierpnia 1828 r. zapadłyrn, podaję" do publicznej wia­
domości, iż w biórze kommissji wojewódzkiej, prż.y ulicy 
Przejazd,  w domu rządowym Nro 646 na pierw szern pię. 
trze w sali sessjonalnej , odbywać się będzie publiczna li­
cytacja na sprzedaż dóbr rządowych Miechowice, w ekono- 
inji Brześć, obwodzie Kujawskim położonych, a składają­
cych się: z folwarku i wsi, oraz kolonji Miechowice.w j  —- u  o i ,  ł j  nu • naij  v» A a n  U U I U  I I J  l li i  lcv,t!U  VV I U C  ■

Licytacja zaczynać się będzie od summy złp. 27,607 
gr. 10, do której dodając p rocen t amortyzacyjny towarzy-
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stwu kredytowemu pro l S f f  opłacony w kwocie z ip.  2266 
gr .  20,  praet ium w ogóle do licytacji wynosi z łp.  29,871 
w srebrze albo w listach zastawnych, koloru białego w no­
minalnej  wartości.

Oprócz póstąpionej na licytacji summy obowiązany b ę ­
dzie pluslicytant opłacić skarbowi w dwóch ratach złp.  1330 
gr .  10 kanonu rocznego,  z wolnością wszakże spłacenia 
takowego monetą b rzęczącą,  nadto oprócz podatków i cię­
żarów do tych dóbr przywiązanych,  opłacać się także b ę ­
dzie nowoustanowiony podatek ofiary w ilości złp.  276 gr.  
17 .

Przejmie plusl icytant  pożyczkę od towarzystwa kredy­
towego ziemskiego w summie złp.  20,700 prze?, skarb za- 
ciągnioną,  od której  przez następne dwadzieścia cztery la­
ta, Wnosić będzie do kassy tegoż towarzystwa prawem sej- 
mowem z dnia 13 czerwca roku I S25 ustanowiona opłatę.  
Każdy przystępujący do licytacji winien złożyć vadium w 
summie złp.  3,588 gr.  21,  w srebrze albo w listach zasta­
wnych.

Nadto ut rzymujący się przy licytacji obowiązany będzie 
zaraz złożyć drugą podobń.ąż ilość złp.  358S gr.  21.

Termin do licytacji poczynać się mającej od godziny 
11 z rana,  przeznacza kominissja wojewódzka na dzień 12 
sierpnia r. b.

O wszystkich innych,  prócz powyższych warunkach li­
cytacyjnych każdy chęć kupna mający, poweźmie wiado­
mość w biórze kommissji  wojewódzkiej , gdzie nawet wa­
runk i  kupna  wraz z tabellą źródła intraty wykazującą przy 
■yychodzie do sali sessjonalnej wywieszone będą.

Wolno jest każdemu chęć licytowania mającemu, o sta­
nie obecnym dóbr,  na gruncie przekonać s i ę ,  w którym to 
celu zgłosić się należy do miejscowego nad.lziciiżawcy. —  
W Warszawie d. 4 maja 1830 r» —  Radca stanu prezes,  
R.  Retnbielinski» Sekretarz jenefalny,  Filipecki.

—  Upoważniony od rządu do zaprowadzenia instytucj i  , 
której  celem jest  ułatwienie wszelkich interesśów za na ­
grodą na pewnych zasadach opar t ą ;  mam zaszczyt donieść 
szanownej publ iczności ,  iż porozumiawszy się z W. Józe­
fem Kaczanowskim,  odtąd wspólnie tą instytucją k i e ro ­
wać będziemy; Zak ład  ten przybie ra  nazwisko:  B ioro  
in form acyjne i  kommissowe.  Nazwa czyli firma spółki  
bę dz ie :  Glubhsherg , K aczanow ski i Kom p.  Bióro za ło ­
żone zostało p rzy ulicy Krakowskie - przedmieście na prze­
ciw' poczty pod N n n  377. Z dniem dzisiejszym już  za­
cznie być czynne , zupe łne  zaś rozwinięcie onego nastą­
pi  z dniem 15 lipca r.  b.  O dalszych szczegółach umie­
szczona będzie wiadomość częściowo w pismach pub l i ­
cznych i osobny zainformuje p rospekt .  —  Warszawa dnia 
16 maja 1830 r.  J. Glucksberg.

Wiadomości W arszawskie.
—  Staraniem And.  hr .  Zamojskiego,  mają p rzybyć do 
Polski  rzemieślnicy z F ranc j i ,  wiercący studnie ar t ezyj ­
sk ie  , celem upowszechnienia takowych w kraju naszym. 
>— W dzienniku ber l ińskim Journal der  Ch irurg ie , znaj­
dują się opisy ciekawych operacji  wykonywanych przez 
doktora Gałęzowskiego w Wilnie.  Tenże  dziennik za­
wiera k i lka  rozpraw lekarskich kandydata medycyny  E. 
Andrzejowskiego,  i zaszczytną czyni wzmiankę o pismach 
dok to ra  -Ławickiego. w Wilnie.,

—  Ziomek nasz,  Zaręba ,  bawiący obecnie w Bagdadzie ,  
pisał  list do przyjaciela swego w Warszawie,  w k tó rym 
prosi tegoż o posłanie do stolicy dawnego kalifatu Ara ­
bów exemplar-/.a wszystkich d z i e ł , k tóre wyszły z d ru kar ­
ni steroetypów Wal. hr .  Krasińskiego.
—  Pochody Tow.  dobroczynności  w Warszawie, wyniosły 
w ciągu 1829 r. łącznie z darem N. Pana i z r em an en­
tem roku zaprzeszłego,  128,077 złp.  12 gr. W domu to- 
warzystwn w Warsz.nwie i Grzybowej-Woli ,  ma trzysta k i l ­
kanaście osob ubogich , Żywność i utrzymanie z mieszka­
n iem;  prócz tego sierot  lub dzieci nieszczęśliwych rodzi­
ców, powyższema ją wy gody. Wsparcie ciągłe udzielanol7 oso­
bom, pieniędzmi wsparto na raz jeden 547 osób; żywność 
otrzymało stale 58,  na raz jeden 307 osób; drzewem o* 
pałowem opatrzono 523,  lekar stwami za domem towarzy­
stwa 311 osób.
— Dzieje Polski p rze z  Joachima Lelewela  potocznym sposo­
bem opowiedziane,  na nowo przedrukowane,  powtórnie z 
d ruku W ys zł y ,  Wprawdzie niczem się od pierwszego wy­
dania nie różnią; ten sam text ,  też same mappy , ten sam 
format.  Wszakże to drugie wydanie poznać można z roku 
1830 ńa tytule położonego; z ciągłego bez przerwy paragra­
fów liczbowania, z tablic jenealogicznych gładziej  , wyra­
źniej i poprawniej złożonych , na ostatek z dodanego na  
6ciu kartach drobnem pismem rejestru abecadłowego na­
zwiska rzeczy w tych dziejach wspomnionych,  co ułatwia 
poszukiwanie różnych drobiazgów. Po tej samej cenie co 
i dawniej,  to jest po zł .  6 gr.  20 przedaje się.
—  W składzie F.  J.  Ciechanowskiego na Podwalu,  można 
p renumerować na dzieło Haliczanin,  4 tomy za zł .  45.
—  Wyszedł  czwarty poszyt tomu drugiego P a m ię tn ik a  
d la  p ł c i  p i ę k n e j ; zawiera następujące przedmioty.  1)~~0- 
stalnie marzenie miłości. —  Pogrzeb samobójcy (z poe.  
matu N ieszczęsna  d o l in a j . —  Pieśni serbskie ( t łumacze­
nie K. Br . )  —  Świat marzeń .  —  Do słońca (z Ossjana).  
Skon  wodza Kleftów (pieśń nowo-grecka).  —  Nagroda nie­
wierności.  —  2) Stanisław z Lubomierza powieść naro­
dowa (dokończenie) .  —  Myśli Polaka przy górze Mont-  
Blanc.  —  Pogoda (z rękopismów młodego doświadczenia).
3) Nowiny i wiadomości naukowe,  aJ Piosnki sielskie St ,  
Witwickiego; b)  Władysław Hermann  i dwór j ego powieść 
historyczna przez N. K: c) Pism Kazimierza Brodziń­
skiego toni pierwszy;  d )  Skarbnik dla dzieci;  e j  Bibljo- 
teka romansów. —  Tea t r .
—  Na wzór fabryki  berl ińskiej  założona została w W a r ­
szawie p rzy ulicy Krakowskie-przedmieście pod-Nro  389 
( w domu Panien Wizytek ) F a b r y k a  nowotnego srebra  
(Neusilber)  to jest  kompozycji  metalicznej do srebra po­
dobnej i bardzo trwałej  , w Chinach P akfon g  zwanej.  
Przeusiebiercy ogłosili,  że wyroby swoje przedają po ce ­
nach stałych (pr ix  fix) jak np.  łyżk ę  wazową łvewnątrz 
dobrze wyzłacaną po zł.  20 ;  łyżk ę  stołową po zł .  4 ;  nóż 
i widelec s to łowy,  ostrze z dobrej stali, po zł .  9 ;  ły ż e ­
czka od kawy zł .  1 | ; para ostróg zł.  8 ;  musz luk wie­
rzchowy lub do pojazdu zł.  32 do 36 ; para st rzemion zł .
30 do 4 0 ;  ozdoby do szorów na jednego konia zł .  100 do 
150. —  Stare już z używane lub nadpsute p rzedmioty,byle **• 
z tej fabryki  pochodzące,  (które cyfrą H. et Go. tudziez. 
dwoma młotkami  ńa k r z y ż ,  Znaczone b ę d ą ; )  przyjmuje
i płaci fabryka po zł .  7 za funt,  Co wyrówna § częściom 
ceny sklepowej nowych wyrobów;.
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Z  P łocka  d.  10 ma)a.  W tych dniach zmarły w 
mieście P łocku 2 osoby,  dobywszy późnych lat wieku swe ­
go,  pierwsza Katarzyna Maxyniowska lat 107 licztica, mąż 
jej’ od kilkunastu lat zmarły by ł  prezydentem miasta P ł o ­
cka,  Za dawnych czasów Polskich; aż do śmierci nie opu­
ś c i ł y  ją władze zmys łowe ,  a dniem przed zgonem zjadła 
Wieczerzę z największym jak zwykle apetytem. —  Drugi  
Franciszek Kornacki stolarz dożył  lat 99 ,  również aż do 
śmierci by ł  zdrów na umyśle,  lecz na nogi zapadał i od 
pó ł  roku już  chodzić nie mógł .

AMERYKA.  —  Spisek oknowany wl lawnnnie ,  miał  się 
wydać szczególniejszym przypadkiem.  Poseł  Hiszpański  
w Londynie ma to samo nazwisko co poseł  Mcxykariski,  co 
stało się powodem,  iż list adresowany do jednego dostał  
się w ręce drugiego.
—  Dziennik Courrier des E ta ts  Unis  wydawany w Nowym  
Jorku nazywa plan konstytucji  Kolumbijskiej planem u,o- 
narchicznym pod firmą republikanizmu,  i dodaje uwagę,  że 
gdyby tę budowę chciano ocenić względnie na jej archi­
tektów, rnożnaby natenczas przewidzieć,  żc matei j a ły  z k tó ­
rych ją budują są niemniej rnonarchiczne.

AUS TRIA.  —  Z  W ie d n ia  d n ia  7 tnaja.  —  Odebrano tu 
przez nadzwyczajną sposobność wiadomości ze S tambułu,  
dochodzące daty 23 kwietnia. Podług nich,  Porta przyję­
ł a  niezawodnie postanowienia dworów sprzymierzonych , 
objawione w protokółach konferencyjnych z d. 3 i 20  lu ­
tego,  a stanowiące o przysz łym losie Grecji .

FRANCJA.  —• Z  P a r y ż a  d n ia  5 m aja .  —
—  By ło  doniesione przed niejakim czasem,  ż e  policja w y ­
dała rozkaz,  aby wszyscy mający brońljuką, takową w urzę­
dzie policji z łożyl i .  Nieposłusznych temu rzokazowi a 
zaskarżonych do sądu policji poprawczej,  skazano na kary,  
lecz gdy przyszło do decyzji sądu wyższego-; len wyrzek ł ,  
iż rosporządzenie policyjne nie jest prawem i nie obowią.  
żuje sądów do wyrokowania.
—  Z Marsylji pop ły n ę ł o  dwóch Francuzów do Stambułu,  
w zamiarze wydawania tamże gazety w j ęzyku francuzkim 
i tureckim. Podali oni pierw prośbę do sułtana o pozwo-  
lanie ,  na które oczekują.
—  Niektóre dzienniki  zaprzeczają,  ażeby ojciec ś. miał  
być niebezpiecznie  chory.
—  G azette  d .  Fr. donosi,  że pośredniczę dwory zaręczy­
ł y  pożyczkę  Grecką w ilości 60 mil.  franków, nie ulega 
więc żadnej wątpl iwości ,  iż xiąże Leopold (przyjmie zwie­
rzchnictwo Grecji.
—  W tych dniach rozbiegały się konie w kabrjolecie an­
gielskiego jenerała Nugent,  który wypadł szy  z wywróco­
nego kabrjoletu, na miejscu życia dokonał.
—  Zrobiono uwagę ,  iż zamiar ucywilizowania Algieru z 
pomocą wicekróla egipskiego jes t  mylnie obliczony,  gdyż  
Algier leży o kilkadziesiąt mil  dalej od Kairo , niż Paryż

1 od Stambułu.

HISZPANJA.  —  Z  M a d r y tu  dn ia  23 kwietnia . -— P o se ł  
Neapolitański przy tutejszym dworze,  wyjechał  z Madrytu 
napowrót do Neapolu; mówią,  że już nic powróci więcej.  
Król b y ł  słaby i cierpiący na podagrę ,  lecz już, wyzdro­

wiał tak dalece,  że się przechadzać może.  Słychać iż pod­
czas tej ostatniej słabości swojej,  napisał testament,  w któ- >
rym mianował infanta Don Francesco de Paula,  rejentem,  
na przypadek gdyby umarła królowa zostawując dziecię.

NI DER LANDY.  —  Z  B ru x e l l i  d.  7 m aja .  —  Pozwolo­
no niektórym przyjacielem ponów Potter i Tielemans od­
wiedzić ich w więzieniu,  lecz w obecności  dozorcy więzie­
nia. Podobnego pozwolenia odmówiono jednak jianoinCo-  
che - Moinmens i Vanderstraeten , którzy wyrokiem sądu 
w tej sprawie uniewinnieni  zostali.  —  Odebrano tu donie­
sienia z Londynu daty 3 maja,  podług których znikła  
wszelka nadzieja utrzymania króla Angielskiego przy życiu.
—  Zrzucają tu teraz dom zwany pod trzema głowami ,  któ­
ry należy do najdawniejszych w Bruxell i .  W czasie wy­
pędzenia żydów z Niderlandów w 1'. 1370,  dom ten s ł u ży ł  
im za miejsce zgromadzenia,
—  Chociaż jak słychać,  wyjazd pułkownika Zenowicza do 
Grecji,  może jeszcze doznać niejakiej zwłoki ;  nie podpa­
da atoli wątpliwości,  iż ten znakomity officer mieć będzie  
w przyszłości  udział do interessów ojczystych,  i towarzy ­
szyć ma siążęciu Leopoldowi do Grecji.

WIADOMOŚCI NAUKOWE-
D a lsze  u w a g i  Lekarskie p rze c iw  im aginacji .

( N a d e s ła n e .)
W pierwszym moim artykule o imaginacji  i wściekl i ­

źnie,  przywiodłem wiele przykładów mówiących przeciw  
imaginacji ; pismo lekarskie z którego powiększej  części  
czerpał em by ł  materjały,  dostarczyło mi nowych. Bezwąt-  
pienia ten przedmiot  jest niezmiernie ważny w pożyciu  
społec7,nem; medycyna bez miary dostarcza dowodów ja­
wnie okazujących,  że  większa może część s łabości ,  śmier-  ' 
telnych nawet, z imaginacji bierze swój początek.  Ja naj­
okropniejsze tylko wybrałem p r z y k ła d y , a teraz pośpi e­
szam ż udzieleniem jeszcze niektórych,  mniej w p r a w d z i e  
okropnych,  lecz równie ważnych.

IV ogóle , wszelkiego rodzaju wścieklizna ma pewna  
niezmienne symptomata; ale są między niemi i takie k tó ­
re oczywiście pokazują że z imaginacji pochodzą (*).  Chęć  
kąsania, chęć szczekania, nie inne zdają s ię mieć źródło.
?lie skończyłbym gdybym chciał  przytaczać tu mnóztwo  
przykładów na poparcie tego zdania; tymczasem ograni­
czam się jednym.

Pewien cz łowiek pokąsany by ł  przez wilka, i dostał  
wściekl izny;  lekarze dokładali wszelkich starań i wresz-

(*) W tern m ie jscu  p rz y to c y ć  nam  w y p a d a  u m iesz czo n y  w K u ­
r ie rz e  W arsz aw sk im  z d. <6 b. m . ( N r  131 )  n a s tę p u ją c y  do p i­
sm a tego  n a d e s ła n y  a r ty k u ł :  »D oniesionem  b y ło  n ied aw n o , że t e ­
ra z  k ilk u  z n a k o m ity c h  le k a rz y  tw ie rd z ą  iż c z ło w ie k  u k ą sz o n y  
p rzez  psa  w śc iek łeg o , nic z a ra z i się  w śc iek lizn ą , g d y  z o s ta je  sp o ­
k o jn y m  i p rzek o n an y m  i/, ten  p rz y p a d e k  nie b ęd z ie  m ia ł  sz k o ­
d liw ego  w p ły w u  n a  jego  zd ro w ie . T a k  ju ż  b y ło  i daw n ie j; ro k u  
1787 w e w si M ilkanow icze  w  pow iecie  S ło n im sk im , IS to le tn i sy n  
tam eczn eg o  p leb an a  (o b rz ą d k u  u n ic k ie g o )  p rz e z  p sa  w śc iek łeg o  
z o s ta ł  skaleczonym ', ra n  b y ło  k ilk a  w  lew  ej nodze . D o k to r  z  S lo -  
n im a  rodem  N iem iec , w z ią ł  n a ty c h m ia s t  teg o  m ło d z ie ń c a  do sw e­
go dom u, p rz e k o n y w a ł go że n ie  z a g ra ż a  n ieszczęście , że b ęd z ie  
zd ró w  zu p e łn ie , b a w ił go c ią g łe , r o z r y w a ł ,  cóiki- d o k to ra  c z y ta ­
ły  m u  z a b a w n e  p o w ie śc i, g r a ły  n a  fo r te p ia n ie ;  słow em  le k a rz  
u s iło w a ł a b y  jeg o  p a c je n t b ez  p rz e rw y  b y t  w eso ły m . M inę ło  49 
dni, nie o k a z a ły  się  z n a k ' n ieb esp ieczn e  i m ło d z ie ń c a  te g o  w lab 
4  późn iej w id z ia łe m  z u p e łn ie  zd ro w e g o . «



( 4 )

c i t  p r a w i e  z u p e ł n i e  mu p r z y w r ó c i l i  z d r ó w . e . A l e  na  n i e ­
s z cz ę ś c i e  z n a j o m y  j e g o  j e d e n  n a z y w a j ą c y  się  V . I k  ( L o u p ) ,  
fl p r z y  t en .  w i e lk i  p r z y j ac ie l  c h o r e g o ,  w s z e d ł  do  j e g o  p o ­
k o j u  C h o r y  p r z y p o m n i a w s z y  sobie  j e g o  n a z w i s k o ,  z.iwo- 
ł . ł :  t e r a z  to  j e s t e m  o to c z o n y  d z i k i e m i  b e s t j a m i ,  w p a d ł  
n a  n o w o  w s ł a b o ś ć  i u m a r ł .  _

ż a d n e j  m o l e  s ł a b oś c i  h i s t o r j h  t a k i c h  d z i w a c t w  n i e  o.  
k a s u j e  j a k  w ś c i e k l i z n y ;  c z ę s t o  n a j d z i e l n i e j s z e  ś r o d k i  m c  
n i e  mo-zą p o r n ó d a ,  a c z ę s t o  z n o w u  n a j m n i e j s z e  , b y l e  z .- 
i n a e i na c j i  c h o r e g o  w y b i ł y  o b a w ę ,  u d a j ą  s i ę .  T o  d a ł o  p o ­
w ó d  do m n ó s t w a  b a j e k  j a k o b y  za p o m o c ą  g u s e ł ,  z a s z e p t y -  
w a ń  i t .  p .  ś r o d k ó w  u d a w a ł y  się c z a s e m  l ec ze n ia .  O- 
Wszem to t y m  s r o ż e j  z ab i ja ,  choć  m o ż e  n*  c z a s  p o z o r n i e - 
Uleczyć,  p o n i e w a ż  n i e t y l k o  tyi i i  s p o s o b e m  n i e  o s ł a b i a  się 
i inagi nac j i  , a le  j ć j  n owój  m o c y  d o d a j ą  k u g l a r z e  S a m a  
p r a w d a  i z d r o w y  r o z s ą d e k  m o ż e  d o b r o c z y n n y  w p ł y w  wy-  
w i e r a ć .

U c z o n y  p i s a r z  c u d z o z i e m i e c ,  k t o r e g o  s ię  t r z y m a m ,  po 
r ó ż n y c h  p o d o b n y c h  r o z u m o w a n i a c h  p o wi a d a  , że  n i e m a s w  
p r z y k ł a d u  a b y  d r o b n e  dz ieci  p o k ą s a n o  od w ś c i e k ł y c h  z w i e ­
r z ą t  u m i e r a ł y ,  i n ie  i n n ą  b yć  wi dz i  t ego  p r z y c z y n ę  n a d  
t o ,  ż e  d o p i e r o  o d  p i ą t e g o  r o k u  d z i e c k o  z a c z yn a  b ye  zdol-  
n e . n  do  p r z y j m o w a n i a  w r a ż e ń  s t r a c h u  i w s ze l k i c h  i n n y c h ,  
k t ó r e  powi eś c i  n i a n i e k  , ba jk i  o u p i o r a c h  i t y m  p o d o b n e  
g u s ł a ,  i m a g i n a c j ę  j e g o  o b u d z a j ą .  N i e r o z t r o p n i  j e d n a k  r o ­
d z i c e  z a p o m i n a j ą  o tern , że  te  na  p o z o r  m c  n i e z n a c z ą c e  
p o w i e ś c i ,  g o r s z e  są dla  dz ie c i  j a k  n a j w i ę k s z e  ka lec t wa .  
A u t o r  p r z e j r z a ł  p r z e s z ł o  t r z y s t a  d z i e ł  o w ś c i e k l i ź n i e  t r a ­
k t u j ą c y c h  i nie  z n a l a z ł  w n i c h  ż a d n e g o  p r z y k ł a d u  n a  z b i ­
c i e  s w e g o  t w i e r d z e n i a .  D a l e j  powi a da  , ż e  s ł a w n y  l e k a r z  
p a n  G u e r s e . i t  z a p e w n i a ł  g o ,  iż n ie  w i d z i a ł  n i g d y  p r z y k ł a ­
d ó w  ś m i e r c i  z t ej  s ł a b o ś c i  na  d z i e c i a ch  o s . m o  i d z i e w i ę ­
c io l e t n i ch .  W s z a k ż e  s a m  a u t o r  b e z i m i e n n y  z a p e w n i a ,  .z się 
p r z e k o n a ł , Ż e  b y w a j ą  p r z y k ł a d y  p o d o b n e  na  dz ie c i a ch  m a ­
j ą c y c h  więce j  j a k  l a t  p i ęć .  W n a u c e  l e k a r s k i e ,  s a m e  dz is  
o b s e r w a c j e  z a s ł u g u j ą  na w i a r ę ,   ̂ s y s t e m a t ó w - t w o r z y ć  m e  
wol no-  to wi ec  p o s t r z e ż e n i e  dz is  m o że  by e  za n . e m y l n e  
u w a ż a n e ,  d o p ó k i  n o we  j a k i e  p o s t r z e ż e n i a  m c  o b j a ś n i ą  ba -

dflCZOJV# . r • • i, i
T u  wa r t o  p r z y t o c z y ć  w i a d o m o ś ć  o i n n e j  j e s z c z e  s ł a b o ­

ści  i m a g i n a c y j n e j ,  k t ó r a  n i e g d y ś ,  u wa ża n a  b y ł a  j a k  w s c e -  
k l i z n a  za n i e p o d o b n ą  do  w y l e c z e n i a ,  z a s z e p l y w a n a  b y ł a  
p r z e z  b a b y  i c z a r o w n i k ó w ,  r ó w n i e  r o z m a i t e  m i e w a ł a  s y m -  
p l o m a t a ,  d z i w n e ,  o so b l i w sz e ,  a k t ó r e U s t a ł y  w t e d y  d o , n e ­
r o  g d y  w ni e  p r ż e s t a n o  w i e r z y ć .  S ł a b o ś ć  ta zowi e  się  T a -  
r a n l n l i z m , p o c h o d z i  z u k ą s z e n i a  p e w n e g o  r o d ż a j u .  pa ją ­
k a  z w a n e g o  t a r a n t u l a .  N i e  s a m  t y l k o  g m i n  w i e r z y ł  w 
n i e s ł y c h a n e  j ć j  o s ob l iwośc i  , a le  n a w e t  n a j s ł a w n i e j s i  l e k a ­
r z e .  Ba gl i v i  , m i g d z y  i n n y m i ,  n a p i s a ł  w t e j  m i e r z e  ba r -  
d z o  c i e k a w ą  r o z p r a w ę ,  w k t ó r e j  p r z y t a c z a  m n o z t w o  ia- 
k t ó w  d o w o d z ą c y c h  że  r z e c z y w i ś c i e  t a r a n t u l i z m  j es t  s ł a ­
b o ś c i ą  i zbi ja m n i e m a n i a  t ych  k t ó r z y  j ą  za  p l o d  b u j n e j  l-
m a g i n a c j i  c h o r y c h  uwa ża ją .

R i c h a r d  M e a d ,  a ng ie l sk i  l e k a r z  r ó w n i e  s ł a w n y  j a k  p o ­
p r z e d z a j ą c y  , c z y n i ł  t a k ż e  p o s t r z e ż e n i a  n a d  t ą  s ł a b o ś c i ą ;  
r ó w n i e  j ak  t a m t e n  - ś w i a d k i e m  b y ł  c u d o w n y c h  p r a w i e  z ja ­
w i s k ,  w i d z i a ł  n i e b e z p i e c z e ń s t w o  c h o r y c h  i p r z e k o n a ł  się 
ż e  ś r o d k i  u ż y w a n e  w tej  m i e r z e  b y ł y  s k u t e c z n e .  . .  . G o *  
t o  b y ł o  za l e k a r s t w o  ? Oto mu zy ka ! !  Ki e d y  k to j e s t  z ł o ż o ­

ny tą  słabością,  t r z eba  mu zagrać na piszczałce  lub  na in« 
nyrn j a k i m  in s t ru me nc i e  , tylko koniecznie  co skocznego;  
w tedy chory co j u ż  mi a ł  umrzeć  wśród m ą k  n ieznośnych  
wstaje z śmier t e l nego  ł oża  i rozpoczyna p ląsy.  T r z e b a  ż e ­
by by ło  ki l ku muzykantów żeby się mogli zm ie n i a ć ,  bo 
pacjent  tańcuj e czasem pięć albo sześć godzin,  po t em się 
k ł adz i e ,  śpi spokojn i e ,  i pewny  jes t  ż,e nazajut rz  zdrów j a k
rydz  wstanie.  Nie t r zeba  t ylko zapomnieć  powtarzać to s a­
mo prze* ki lka dn i .  Ale niedość na tern. Go rok  tego s a ­
mego dnia i o tej samej  godzini e znowu zaczyna ją  się k o n ­
wulsje;  moivn  t edy t r z eba  się wziąć do zwyk łych  ko rd j a -  
•Łów, to j es t  do p i s zcza łek ,  znowu grać,  znowu chory b ę ­
dzie tańcował ,  i znowu się wyleczy:  jeżel i  zaś to wszystko 
nie będzie uczyn ione ,  n ie z a w o d n i e  umrze!!

Rozsądny  czyte ln ik  wzią łby  to za ż ar t  gdybyśmy  go u -  
roczyście nie zapewni l i  że i choroba  i l ekars two na nią i 
śmiel-ć w p r zyp ad ku ,  gdyby  nie  by ło  użyte ,  b y ły  niegdyś  
rzeczą  najpewnie jszą .  Bagl i vi ,  M e a d ,  f e t .  A n d r e  i wszy* 
scy lekar ze  piszący o t a r an tu l i zmie  zapewnia j ą nawe t ,  że 
jeżeli  p r zypad k i e m o naznaczonym czasie nie by ło  m u ­
z y  k a n t ó w ,  chorzy z r a zu  niespokojni ,  w padal i  w kon  wuls j e  
i n ędzn i e  życie kończyl i .

C i ekawyby b y ł  czyte ln ik  wiedzieć skąd  to p r z y s z ł o  l u ­
dziom na  myśl ,  że mu zy ka  leczy tę s łabość? Wiadome ź r ó ­
d ł o : oto «tąd,  że m n i e m a no , i ż  ten dz iwny pająk  j e s t ' w i e l ­
k im ama to rem muzyki ;  i że zw y k ł  tańcować gdy u s ły szy  
gran ie .  T e m ź e  s amem j e s t  i dziś s zczekan i e  l udz i  d o tk n i ę ­
tych wściekl izną .  Jak  dziś powiadają  że dla tego wściekl i  
mają w s t r ę t  od wody że widzą w niej postać zwierzęci a 
k tór e  ich pok ąsa ło ,  tak dawniej  mówiono że t ar an tul arze  
W zwierc i edle  widziel i  swego t anemis trza .  T r u d n o  zna lcżc  
w iększe  podobi eńs two między  dwiema s ł abościami  j ak  t u ­
taj. Owa tarantula  by ł a  k iedyś ,  ale już w p r ze s z ł y m  wie­
ku zup e łn i e  zn ikn ę ł a .  Rzecz  pewna ,  że  ukąszeni e  tego 
pająka jes t  s z ko d l iw e , że może  zasobą z ł e  sku tk i  p o p r o ­
wadzić,  jeśli  się chory  n ie  uda  do leka rzów,  ale ani  muzy ­
ki ani tańców n i emasz ;  s ł abość  nie jes t  śmie r t e l n a ,  każdy  
dobry  l eka r z  umie ją j ak  najdoskonale j  zniszczyć.  _

O w o ż  s a  s k u t k i  o k r o p n e  i i nag i nac j i ;  p r z e s ą d a m i ,  b a ś ­
n i a m i ,  p o w i a s t k a m i  c i e m n e g o  g m i n u  się k a r m i ,  p i o s e n k i  
i w i e r s z y k i  p ó ł g ł ó w k ó w  n a j dz ie l n i e j  jej  m o c  w z m a g a j ą ;  a 
p o t ć i n  ani  p r z e w i d z i e ć  u i e  p o d o b n a  n i es zc zę ść  na  j a k i e  c z ł o -
wieka naraża .  e

P o s y ł a m  to d r u g i e  p i s m o  p a n u  r e d a k t o r o w i  w t y m  sa ­
m y m  c el u  c o  p i e r w s z e ,  to j.est a by  m o g ł o  j a k i k o l w i e k  
p r z y n a j m n i e j  w p ł y w  w y w r z e ć  na  u m y s ł y  j ego  c z y t e l n i k ó w  
k t ó r z y  z o b o w i ą z k u  u c zc iw ych  i r o z s ą d n y c h  l u d z i ,  p o wi n n i  
mi eć  s u r o w ą  b a cz noś ć ,  a b y  m ł o d z i e ż ,  a z w ł a s z c z a  d z i e c i ,  
r o z s ą d e k  z d r o w y  z aws ze  i ws zę dz i e  m i a ł y  w u m y s ł y  w p a j a ­
n y .  W j a k i m k o l w i e k  k t o  s t a n i e  się  z n a j d u j e ,  m o ż e  d o p e ł ­
n i ać  t e g o  o b o w i ą z k u ,  b o  c o d z i e ń  z n a j d u j e  s i ę  k a ż d y  w s i o -  
s o w n y c h  do t eg o o k ol i c z n o ś c i a c h .  P o s y ł a j ą c  m u  p i s m o  do 
G a z e t y  P o l s k i e j ,  c z y n i ę  to z p r a w d z i w ą  p r z y j e m n o ś c i ą ,  w i ­
d zę  b o w i e m  j a k  g o r l i w i e  b r o n i  p r a w  z d r o w e g o  r o z s ą d k u ,  
c o d z i e n n i e  s p o t w a r z a n y c h  p r z e z  o so b y  j e m u  n i e p r z y j a z n e .

e  J.  W. D r .  M.

T E A T R  N AR OD OW Y .  —• Kom.  Op.  L u n a t y c z k a  tv ie j-  
g/ta. —  Balet  W e s e le  K r a k o w s k ie .
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DODATEK do Nra 132 GAZETY POLSKIEJ z r. 1830.

liom m ssya województwa Augustowskiego.

W  wykonaniu rozporządzenia kommissyi 
rządowej przychodów i skarbu daty 21 lutego 
r. b. Nr. U l i  gruntującego się na dekrecie N ay- 
jaśniejszego Pana w  Odessie pod d. 19 sierpnia 
1828 roku zapadłego, podaje do publicznej w ia­
domości, iż w  dniu 12 czerwca r. b. począwszy 
od godziny 9 zrana do godziny 3 z południa 
odbywać,się będzie w  biórze kommissyi woje­
wództwa Augustowskiego w  sali sessyonalńej 
publiczna licytacya na sprzedaż dóbr rządowych 
Bograny bez łąki Medynie zwanej o dwie mile 
od Bogranj leżącej z szacunku tych dóbr w yłą­
czonej w  ekonomii Boczkienikiele, w  obwodzie 
Maiyampolskim położonych, składających się z 
z wsi Bograny, z forwarku tegoż nazwiska 
i propinacyi w  karczmie wsi Bograny. Prze­
strzeń ogólna dóbr wynosi włók 33 morgów 18 
prętów  2? miary nowopolskiej. Licytacya za­
czynać się będzie od summy złp. 30809 gr. 20 
W srebrze albo listach zastawnych koloru bia­
łego w nominalnej Wartości. Oprócz postąpio- 
nej na licytacyi summy obowiązany będzie plus- 
licjrtan t corocznie opłacać w  dwóch ratach złp. 
1433 gr. 7 kanonu z wolnością jednak spłace­
nia jakow ego monetą brzęczącą, nadto przyi- 
mie pożyczkę od tow arzystw a kredytowego 
ziemskiego w  summie złp. 25000 zaciągnioną, 
od której przez następne 24 lata wnosić będzie 
do kąssy tegoż tow arzystw a praw'em sejmów em 
z dnia 13 czerwca 1825 r. Ustanowioną opłatę.

Oprócz podatków i ciężarów do dóbr tych 
przywiązanych opłacać będzie także now o usta­
nowiony podatek ofiary w  ilości złp. 399 gr. 
6. Każdy przystępujący do licytacyi winien zło­
żyć vadium złp. 3866 gr. 14. w  srebrze lub w 
listach zastawmych a nadto utrzymujący się przy 
licytacyi, obowiązany będzie zaraz złożyć drugą 
podobną ilość.

Oddanie possessyi dóbr Bograny nowemu na­
bywcy nastąpi od d .l czer. 1830r. nabywcajjjednak 
obowiązanym będzie utrzymać dotychczasowe­
go dzierżawcę w  possessyi pro ISf-J- t. j. do osta­
tniego maja 1831 r. i kontentować się intra- 
tą  jaką Dzierżawca z mocy konti-aktu opła­
c ę  j e s t ,winien i włościanie skarbowi opłacają.

O innych wrarunkach licytacyinych każdy chęć 
kupna mający, poweźmie wiadomość w biórze 
kommissyi wojewódzkiej, gdzie naw et warunki 
kupna w raz z tabellą źrzódła in traty  wykazu­
jącą na drzwiach wchodnych do bióra kom­
missyi wojewódzkiej, a mianowicie sekcyi eko­
nomicznej wywieszone będą. Wolno jest każ­
demu chęć licytowania mającemu o stanie obe­
cnym dóbr na gruncie przekonać się. — Suwrał- 
ki d. marca 1830. — Za prezesa, NeniewsM. — 
Sekr. jenerl. Bogucki, z.

Kommissya województwa Augustowskiego.
W  wykonaniu rozporządzenia kommissyi 

rządowej przychodów i skarbu daty 3 marca 
r. b. Nr. gruntującego się na dekrecie Nay-
jaśniejszego Pana w  Odessie pod dniem 19 sier­
pnia 1828 r. zapadłego; podaje do publicznój 
wiadomości, iż w  dniu 7 lipca r. b. począwszy 
od godziny 9 zrana do godziny Siej z południa, 
odbywać się będzie w  biórze kommissyi wo­
jew ództw a Augustowskiego w  sali sessyonal- 
nej publiczna licytacya na sprzedaż dóbr rzą­
dowych Żebrzyszki w  ekonomii rządowej Se- 
reje w  obwmdzie Seyneńskim położonych, skła­
dających się z w si Żebrzyszki, z folwarku, tegoż 
nazwiska i propinacyi w  karczmie wsi Zebrzy- 
szki. Przestrzeń ogólna dóbr wynosi włok 15 
morgów 13 prętów  147, miary nowopolskiej. 
Licytacya zaczynać się będzie od summy złp. 
12604 gr. 25 w  srebrze albo w  listach zastaw ­
nych kolóru białego wr nominalnej wartości. 
Oprócz postąpionej na licytacyi summy, obowią­
zany będzie plus licytant corocznie opłacać w  
dwóch ratach złp. 565 gr. 2 kanonu, z wmlnością 
jednak spłacenia takowego monetą brzęczącą. 
Nadto przejmie pożyczkę od tow arzystw a kre­
dytowego ziemskiego w summie złp. 15200 za­
ciągnioną, od której przez następne 24 lata wno- 
sić będzie do kassy tegoż tow arzystw a prawem 
sejmowem z dnia 13 czerwma 1825 r. ustano­
wioną opłatą.

Oprócz podatków i ciężarów do dóbr tych 
przywiązanych, opłacać będzie także nowousta- 
nowiony podatek ofiary w  ilości złp. 254 gr. 8. 
Każdy przystępujący do licytacyi w inien z ło ­
żyć żadium złp. 1738 gr. 3 w  srebrze lub w  
listach zastawnych, a nadto utrzymujący się
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przy Iicytaćyi obowiązany będzie zaraz złożyć 
drugą podobną ilość, to jest zip. 1738 gr. 3.

Oddanie possessyi dóbr Zebrzyszki nastąpi 
od dnia 1 czerwca r. b. zaś nowy nabywca w i­
nien będzie teraźniejszemu dzierżawcy dotrzy­
mać kontraktu po dzień I czerwca 1832 roku i 
objąwszy dobra kontentować się dochodem, ja­
ki dzierżawca z mocy kontraktu płacić jest o- 
ho wiązany t włościanie skarbowi opłacają.

O innych warunkach licytacyjnych każdy chęć 
'kupna mający, poweźmie wiadomość, w  b i orze 
kommissyi wojewódzkiej, gdzie naw et w arun­
ki kupna w raz z tabelią źrzódła in traty  w yka­
zującą, na drzw iach wchodowych'do bióra kom­
missyi wojewódzkiej, a mianowicie sekcyi eko­
nomicznej wywieszone będą. Wolno jest każ­
demu ehęć licyjtowarria mającemu o stanie obe­
cnym dóbr na gruncie przekonać się. — Su­
w ałki d. 2 kw ietnia 1830 r. —  Prezes, Mosto­
wski. — Sekr. jen. Tomicki. .

Kommissya województwa Krakowskiego.
W  wykonaniu rozporządzenia kommissyi rzą- 

nowej przychodów i skarbu z 20 stycznia r. b. 
Nr. 2| | | -  z r. 1830 gruntującego się na dekre­
cie Najjaśniejszego Fana w  Odessie pod dniem 
j |  sierpnia 1828 r. zapadJytn, podaje do pu­
blicznej wiadomości i ż :

1. Realność rządowa prebenda literacka w  
nowem mieście Korczynie, zw ana; w  obwodzie 
Stopnickim położona, z samych gruntó w skła­
dająca się, exclusive placu do Lipińskiego na­
leżącego, oraz procentów od summ na domach 
zabespieczonycb, niem niej dziesięciny w ytycz­
nej z gruntów folwarku i w si Górnej Woli.

2. Podobnież realność Kapelania Szpitalna 
w  nowem mieście Korczynie w  obwodzie Sto­
pnickim położona, z samych gruntów  składa­
jąca się.

Z powodu spełzłyćh bezskutecznie łicytacyj 
na mocy po w yż wyrażonego dekretu i reskryp­
tu  sprzedane być mogą z wolnej ręki, a zatem 
każdy życzący sobie nabyć takowe, może bądź 
w prost do kotnmissyi rządow ej , bądź też do 
kommissyi wojewódzkiej podać stosowną dekla- 
taeyą.

Dla bliższego zaś poinformowania pretenden­
tów  kommissya wojewódzka zaw iadam ia, iż 
część wartości tych realności w  srebrze łub li­
stach zastawnych koloru białego przed ich ob­

jęciem spłacić się mająca, wynosi pierwszej zip. 
780 gr 20, drugiej złp, 848.

Oprócz tych summ obowiązany będzie nowo 
nabywca płacić skarbowi W dwóch ratach z 
pierwszej złp. 39 gr. 1. z drugiej złp. 42 gr. 
12 kanonu, z wolnością jednak spłacenia tako­
wego monetą brzęczącą.

Oprócz podatków i ciężarów  do tych real­
ności przyw iązanych opłacać się będzie także 
nowo ustanowiony podatek ofiary z pierwszej 
złp. 16 gr, 18. z  drugiej złp. 22 gr. -8; każdy 
także pretendent Zawierający układ o kupno 
tyle razy wymienionych realności winien zło­
żyć na vadium do pierw szej złp. 156 gr. 4, do 
drugiej złp. 169 gr. 18. W srebrze lub listach 
zastawnych.

O innych warunkach do tej sprzedaży prze­
pisanych, każdy chęć kupna mający poweźmie 
wiadoniość w  biórze kommissyi wojewódzkiej, 
gdzie naw et rzeczone warunki w raz z tabelią 
źródła intraty wykazującą, na drzwiach W sek­
cyi dóbr rządow ych są wywieszone.

Wolno jest każdemu pretendentowi o stanie 
obecnym realności na gruncie przekonać się.— 
W Kielcach dnia 8 lutego 1830 r. — Rad. sta. 
nad. prezes, Wielogiowski. — Zamojski, S. J.

Kommissya województwa Krakowskiego.
W wykonaniu rozporządzenia kommissyi rzą­

dowej przychodów i skarbu z d. 20 stycznia r. 
b. Nr. 2f | f  z r. 1830 wydćinego , gruntującego 
się na dekrecie Najjaśniejszego Pana w Odes­
sie pod dniem | |  sierpnia 1828 r. zapadłym , 
podaje do publicznej wiadomości, iż dobra rzą­
dowe Lelów w  obwodzie Olkuskim położone, 
a składające się z w si Bliżycc, D zibice, Sokol­
niki:, z folwarków Słęzany Sokolniki, i propi- 
nacyi, z powodu bezskutecznie spełztej licyta- 
ey i, na-mocy po w yż wyrażonego dekretu i re ­
skryptu,' sprzedane bydź mogą z wolnej ręki, 
a zatem każdy życzący sobie nabyć .takowe, 
może bądź w prost do kommissyi rządow ej, 
bądź też do kommissyi wojewódzkiej podać 
stosowną deklaracyą.

Dla bliższego zaś poinformowania pretenden­
tów , kommissya wojewódzka zawiadomią, iż 
ezęść wartości dóbr w  srebrze lub listach za­
stawnych koloru białego przed ©bięciem dóbr 
opłacić się m ająca, wynosi złp. 62237 gr. 18, 
oprócz te j summy , obowiązany będzie nowo 
nabywca corocznie płacić skarbowi w dwóch
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ratach 5$p. 2951 gr. 12. kanonu z wolnością 
jednak spłacenia takowego monetą brzęczącą.

Nadto przejmie pożyczkę od towarzystwa kre­
dytowego ziemskiego W summie zip. 37400 
zaciągnioną , od której przez następne lat 24. 
wnosić będzie do kassy tegoż towarzystwa pra­
wem sejmowóm z dnia 13 czerwca 1825 roku 
ustanowioną opłatę.

Oprócz podatków i ciężarów do tych dóbr 
przywiązanych, opłacać się także będzie nowo 
ustanowiony podatek ofiary W ilości złp. 1970 
gr. 6. rocznie.

Każdy także pretendent zawierający układ 
o kupno dóbr Winien złożyć .na vadium złp. 
14797 gr. 20 w  srebrze lub listach zastawnych.

O innych warunkach do toy sprzedaży prze­
pisanych, każdy chęć kupna mający poweźmie 
wiadomość w  biórze kommissyi wojewódzkiej, 
gdzie nawet rzeczone warunki wraz z tabellą 
źródła intraty wykazującą na drzwiach w  sek- 
cyi dóbr rządowych są wywieszone.

Wolno jest każdemu pretendentowi o stanie 
obecnym dóbr na gruncie przekonać się. — 
Kielce d. 15 lutego 1830 roku.— Rad. sta. nad. 
prezes, JKielogtowski. — Zamojski S. J.

Kommissya województwa Krakowskiego.
W wykonaniu rozporządzenia kommissyi rzą­

dowej przychodów i skarbu , z dnia 20 stycz­
nia r. b. Ny -j?  jj z r. 1S30 wydanego, grun­
tującego się na dekrecie Najjaśniejszego Pana, 
w7 Odessie pod dniem ^  sierpnia 1828 roku za­
padłym , podaje do publicznej wiadomości, iż 
dobra rządowe Swoszowice , w  obwodzie mie­
chowskim województwie Krakowskiem położo­
ne, składające się z wsi Swoszowice, folwarku 
tegoż nazwiska, z gruntów kmiecych i propina­
cji; z powodu bezskutecznie speiztćj licytacyi, 
na mocy powyż wyrażonego dekretu i reskryp­
tu sprzedane bydź mogą z wolnej ręki, a za­
tem każdy życzący sobie nabyć takowe, może, 
bądź wprost do kommissyi rządowej bądź też 
do kommissyi wojewódzkiej podać stosowną 
deklaracyą.

Dla bliższego zaś poinformowania pretenden­
tów kommissya wojewódzka zawiadamia, iż 
część wartości dóbr w  srebrze lub w listach za­
stawnych koloru białego przed obięciem dóbr 
spłacić się mająca, wynosi złp. 27748.

Oprócz tej summy obowiązany będzie nabyw­
ca corocznie płacić skarbowi, w  dwóch ratach 
złp. 1301 gr. 18 kanonu, z wolnością jednak 
spłacenia takowego monetą brzęczącą. Nadto 
przejmie pożyczkę od towarzystwa kredytowe­
go ziemskiego w summie złp. 20000 zaciągnio­
ną, od której przez następne lat 24 wnosić bę­
dzie do kassy tegoż towarzystwa prawem sej- 
mowem z dnia 13 czerwca 1825 r. ustanowio­
ną opłatę.

Oprócz podatków i ciężarów do tych dóbr 
przywiązanych, opłacać się także będzie nowo 
ustanowiony podatek ofiary w  ilości złp. 353 
gr. 6 rocznie.

Każdy także pretendent zawierający układ o 
kupno dóbr winien złożyć na vadium złp. b800 
gr. 12 W  srebrze, lub listach zastawnych.

O innych warunkach do tej sprzedaży prze­
pisanych, każdy chęć kupna mający poweźmie 
wiadomość w  biórze kommissyi wojewódzkiej, 
gdzie nawet rzeczone warunki wraz z tabcllą 
źródła intraty wykazującą, na drzwiach w sek- 
cyi dóbr rządowych są wywieszone.

Wo!n_ jest każdemu pretendentowi o stanie 
obecnym dóbr na gruncie przekonać się. — 
Kielce dnia 1 plutego 1830 roku. — Rad. sta. 
nad. prezes Wieloglowski. — Zamojski, S. J.

Kommissya województwa Krakowskiego.
Vi wykonaniu trzech rozporządzeń kommis- 

sji rządowej przychodów i skarbu z d. 1 lute­
go r. b. Nr. 11 1 24 lutego r. b. Nr. 7 i ' j; j  24 lu­
tego r. b. Nr. r jflf , gruntujących się na dekre­
cie Najjaśniejszego Pana w Odessie pod dniem 
19 sierpnia r. 1828 zapadłym, podaje do pu­
blicznej wiadomości; iż w dniu 15 czerwca r. 
b. począwszy od godziny 11 z rana odbywać 
się będzie w biórze kommissyi wojewódzkiej, 
w sali sessyonalnej, publiczna licytacja na sprze­
daż realności rządowych.

a) Prebendy w  Janikowicach, w  obwodzie 
Miechowskim, położonej, a składającej $ię Z 
części wsi Janikowice, folwarku tegoż nazw i­
ska i propinacji.

b) kanonii po Minockim zw anej, W mieście 
Skalbmierzu, obwodzie Miechowskim , położo­
nej, a składającej się z fosad do niej należą­
cych i folwarku Kanonii.



c) Scholasteryi w  mieście Skalbmierzu, ob­
wodzie Miechowskim położone], a składającej 
się z osad włościańskich do niej należących i 
folwarku Scholasteryi.

Przestrzeń ogólna pierwszej realności w yno­
si włok 4 morgów 16 prętów 222; drugiej włok 
4 morgów 27 prętów 137.; trzeciej włok 6 mor­
gów 17, prętów 50 miary nowopolskiej.

Licytacja zaczynać się będzie: pierwszej re­
alności od złp. 8274 gr. 16, drugiej od zip. 2906 
gr. 4, trzeciej od złp. 6937 gr. 16. srebrem, al­
bo w  listach zastawnych koloru białego nomi­
nalnej' wartości.

Oprócz postąpionej na licyfacyi summy, obo­
wiązany będzie plus-licytant opłacać skarbowi 
kanon w  dwóch ratach : z pierwszej realności 
złp. 383. gr. 9, z drugiej złp. 119.gr. 16, z trze­
ciej złp. 308. z wolnością jednak spłacenia ta­
kowego monetą brzęczącą.

Nadto przejmie pożyczkę z towarzj'stwa kre­
dytowego ziemskiego W summie na pierwszą 
realność złp. 7100, na drugą złp. 6000, na trze­
cią złp. 9000. od której przez następne lat 24. 
yynosić będzie do kassy tegoż towarzystwa, 
prawem sejmowem z d, 13 czerwca <£ ’25 r. 
ustanowioną opłatę.

Oprócz podatków  i ciężarów  |lo  tych realno­
ści przyw iązanych, opłacać się b lu z ie  także no- 
Avoustanowiony podatek  ofiary z p ierw szej Ve- 
alności złp. 140 gr. 14, z drugiej złp. 139 gr. 6, 
z trzeciej złp. 244. gr. 4.

Każdy przystępujący do licytacyi winien zło­
żyć vadium na realności rządowe: do pierw­
szej złp. 1050 gr. 17, do drugiej złp.. 479 gr. 3, 
do trzeciej złp. 876 gr. 16, w srebrze lub li­
stach zastawnych a nadto utrzymujący się przy 
licytacyi obowiązany będzie zaraz złożyć drugą 
podobną ilość.

O innych w arunkach  licytacyinych każdy chęć 
k u p n a  m ający, pow eźm ie Aviadomosc W biorze 
kom m issyi w ojew ódzkiej, gdzie n aw et Avarunki 
kupna w raz  z tabellą źród ła  in tra ty  w ykazu ją­
cą na drzw iach  av sekcyi dóbr rządow ych  są 
w yw ieszone. W olno jest każdem u chęć licyto- 
Avania m aiącem u o stanie obecnym  dobr na  
gruncie się przekonać. — Kielce d n ia  16 m arca 
1830 roku. —  Rad. sta. nad. prezes, Wielogłow- 
ski. —■ Zamojski, S. J.

Kommissya tcójewództwa Krakotvsrtmgo.
W  AA'ykonaniu rozporządzenia kom m issyi rzą­

dow ej przychodów  i skarbu z dnia 20 stycznia 
r. b. N. 2| | ^  z r. 1830 W'ydanego, gruntującego 
się na dekrecie Najjaśniejszego Pana av Odes­
sie pod dniem sierpnia 1828 r. zapadtym , 
podaje do publicznej w iadom ości, iż dobra rz ą ­
dow e Łętkow ice av obw odzie M iechowskim po­
łożone, składające się z Avsi Ł ę tk o w ic , fol­
w arku  tegoż n azw isk a , tudzież propinacyi, z 
pow odu bezskutecznie spełzłej licytacyi, na  mo­
cy powwż w yrażonego dekretu i re s k ry p tu , 
sprzedane bydź mogą z w olnej rę k i, a zatem  
każdy życzący sobie nabyć takow e, może bądź 
Avprost do kom m issyi Rządow ej , bądź też  do 
kom m issyi w o jew ó d zk ie j, podać stosoAA7ną de­
k la rac ją .

Dla bliższego zaś poinformoAvania pretenden­
tów , kommissya woje\vódzka zaw iadomia , iż  
część wartości dobr av srebrze lub w listach za­
stawnych, koloru białego, przed obięciem dóbr 
opłacić się mająca, w ynosi złp. 69318 gr. 25; 
oprócz tej summy obowiązany będzie corocznie 
płacić skarbowi w  dwóch ratach złp. 3272 ka­
nonu, z wolnością jednak spłacenia takow’ego 
monetą brzęczącą.

Nadto przejmie pożyczkę z toAvarzystwa kre­
dytowego ziemskiego av summie złp. 45200 za- 
ciągniona, od której przez następne lat 24 w no­
sić będzie do kassy tegoż tow arzystw a prawem  
sejmowem z dnia 13 czerwca 1825 r. ustano-
AAÓoną opłatę.

Oprócz podatków  i ciężarów  do tych dobr 
p rzyw iązanych, opłacać liędżie także nowro u- 
stanoAviony podatek ofiary w  ilości złp. 1024 
rocznie.

K ażdy także pretendent , zaw ierający u k ład  
o kupno dóbr, Avinien złożyć vadium zip. 16704 
gr. 2 av srebrze lub listach zastaAvnych.

O innych warunkach do tej sprzedaży prze­
pisanych, każdy chęć kupna mający, poweźmie 
wiadomość w  biorze kommissyi w ojewódzkiej, 
gdzie naAvet rzeczone Avarunki Avraz z tabellą 
źródła intraty wykazującą, ńa drzAviach av sek- 
cyi dóbr rządowych są wyAvieszone. Wolno 
iest każdemu pretendentoAvi o stanie obecnym  
dóbr na gruncie przekonać się. —  W Kielcach 
d. 18 lutego 1830 r. — Rad. sta. nad. prezes, 
Wielogtowski. — Zamojski, S. J.
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Kommissya województwa K r aliowslnego.
W  wykonaniu rozporządzenia kommissyi 

rządowej przychodów i skarbu z dnia 20go 
stycznia roku bieżącego Numer 2| | |  z roku 
1830 wydanego, gruntującego się na dekrecie 
Najjaśniejszego Pana w Odessie pod dniem -J-f- 
sierpnia r. 1828 zapadiyrn, podaje do publicz­
nej wiadomości, iż dobra rządowe tak zwane 
Rzędowice, w obwodzie Miechowskim położone 
a składające się z wsio w Rzędowice, Przybyło- 
wice, Cisie, z "folwarków Rzędowice, Rędziny, 
Cisie, z propinacyi w  całym kluczu, z młyna wo­
dnego w Rzędowicach, z rybołostwa dzikiego i 
lasu; z powodu bezskutecznie spełzłoj licyta- 
cyi, na mocy powyż wyrażonego dekretu, i re­
skryptu sprzedane być mogą z wolnej ręki, a 
zatem każdy życzący sobie nabyć takowe, może 
bądź wprost do kommissyi rządowej bądź też 
do kommissyi wojewódzkiej, podać stosowną 
deklaracyą.

Dla bliższego zaś poinformowania preten­
dentów, kommissya wojewódzka zawiadamia, 
iż część wartości dóbr w srebrze lub listach za­
stawnych koloru białego, przed objęciem dobr 
spłacić się mająca wynosi zip. 85940 gr. 20.

Oprócz tej summy obowiązany będzie no­
wo nabywca corocznie płacić skarbowi w dwóch 
ratach złp. 3821 gr. 21 kanonu, z wolnościaje- 
dnak spłacenia takowego monetą brzęczącą. Nad­
to przyjmuje pożyczkę od towarzystwa kredy- 
towego ziemskiego w summie złp. 110800, za- 
ciągnioną, od której przez następne lat 24 wno­
sić będzie do kassy tegoż towarzystwa prawem 
sejmowem z dnia 13 czerwca 1825 roku usta­
nowioną opłatę. Oprócz podatków i ciężarów 
do tych dóbr przywiązanych opłacać się także 
będzie nowo ustanowiony podatek ofiary w  ilo­
ści złp. 1G91 gr. 25 rocznie. Każdy także pre­
tendent zawierający układ o kupno dóbr, w i­
nien złożyć na vadium złp. 24l5Cb,gr. 21 w sre­
brze lub listach zastawnych.

O innych warunkach do tej sprzedaży prze­
pisanych, każdy chęć kupna mający poweźmie 
wiadomość w  biórze kommissyi wojewódzkiej, 
gdzie nawet rzeczone warunki wraz z tabellą 
źródła intraty wskazującą na drzwiach sekcyi 
dóbr rządowych są wywieszone. Wolno jes t  
każdemu pretendentowi o stanie obecnym dóbr 
na gruncie przekonać się. — Kielce dnia 23

lutego 1830 roku. — Rad. sta. nad. prezes, W ie­
lo glow ski. — Zamojski S. J.

Kommissya województwa Krakowskiego.
W wykonaniu rozporządzenia kommissyi rzą- 

dowej przj'chodow i skarbu, z dnia 20 -stycznia 
r. b. Nr. 2f  §f z r. 1830 wydanego, gruntujące­
go się na dekrecie Najjaśniejszego Pana, w7 Odes­
sie pod dniem j J sierpnia 1828 roku zapadłym, 
podaje do publicznej wiadomości, iż dobra rzą­
dowe : Boronice w obwodzie Miechowskim po­
łożone, składające się z wsi Boronice, folwarku 
tegoż nazwiska, propinacyi i lasu przyległego, 
z powodu bezskutecznie speiziej licytacyi ; na 
mocy powyż wyrażonego dekretu i reskryptu 
sprzedane bydź mogą z wolnej ręki; & zaięni 
każdy życzący sobie nabyć takowe, może bać 
wyprost do kommissyi rządowej, bądź też do 
kommissyi wojewódzkiej podać stosowną dekla­
racyą.

Dla bliższego zaś poinformowania pretenden­
tów , kommissya wojewódzka zawiadomia, iż 
część wartości tych dóbr w srebrze lub listach 
zastawnych koloru białego w  nominalnej w a r­
tości, przed ich obięciem spłacić się mająca, wy­
nosi pierwszych złp. 18873 gr. 26.

Oprócz tej summy obowiązany będzie nowo 
nabywca corocznie płacić skarbowi w  dwóch 
ratach złp. 797 gr 25 kanonu, z wolnością j e ­
dnak spłacenia takowego monetą brzęczącą; nad­
to: przyjmuje pożyczkę od towarzystwa kre­
dytowego ziemskiego w summie złp. 34G0O za­
ciągniętą, od której przez następne lat 24 wno­
sić będzie do kassy tegoż towarzystwa prawem 
sejmowem z dnia 13 czerwca 1825 roku usta­
nowioną opłatę. Oprócz podatków i ciężarów 
do tych dóbr1 przywiązanych, opłacać się także 
będzie nowo ustanowiony podatek ofiary w  
ilości złotych polskich 1039 gr. 21. rocznie. 
Każdy także pretendent zawierający układ o ku­
pno dóbr, winien złożyć na vadium złp. 5911 gr. 
10 w srebrze lub listach zastawnych.

O innych warunkach do tej sprzedaży prze­
pisanych, każdy chęć kupna mający, pow-eźmie 
wiadomość w  biórze kommissyi wojewódzkiej, 
gdzie nawret rzeczone warunki wraz z tabellą 
źródła intraty wskazującą, na drzwiach W sek­
cyi dóbr rządowych są wywieszone.

Wolno jest każdemu pretendentowi o stanie 
obecnym dóbr na gruncie przekonać się. —
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Kitdce dnia 8 lutego, 183Q roku. — Rad. sta. 
nad, prezes TVielogtoyoskL —- Zamojski S. J.

Kommissya województwa Krakoivsktego. ■
W  wykonaniu rozporządzenia kommissyi rźą- 

dó«ćj przychodów i skarbu z dnia 20 stycznia 
r. b. N. 2| | |  z r. 1830 wydanego, gruntującego 
się na dekrecie Najjaśniejszego Pana w Odes­
sie pod dniem i j  sierpnia 1828 r. zapadłym, 
podaje do publicznej wiadomości, iż realność 
rządowa Kustodya w Ołowianach zwana w  ob­
wodzie Miechowskim położona, składająca się 
z dwóch osad wiejskich i folwarku tegoż nazwi­
ska, z powodu bezskutecznie spelzłej licytacyi; 
z mocy po wy i  wyrażonego dekretu i reskryptu, 
sprzedają być może z wolnej ręki, a zatem każ­
dy życzący sobka nabyć takowe, może bądź 
wprost do kommissyi rządow ej, bądź też do 
kommissyi wojewódzkiej, podać stosowną de- 
klaracyą.

Dla bliższego zaś poinformowania pretenden­
tów, kommissya wojewódzka zawiadamia, iż 
część wartości tej w  srebrze lub listach zasta­
wnych, koloru białego, przed objęciem realno­
ści opłacić się mająca, wynosi źłp. 2531 gr. 10 
oprócz tey summy obowiązany będzie nowona- 
bywca corocznie płacić skarbowi w dwóch ra­
tach zip. 126 gr. 7 kanonu z wolnością jednak 
spłacenia takowego monetą brzęczącą.

Nadto oprócz podatków i ciężarów do tych 
dóbr przywiązanych, opłacać także będzie na­
wo ustanowiony podatek ofiary w ilości złp. 
50 gr. 2 try  rocznie. Każdy także pretendent, 
zawierający układ o kupno tej realności winien 
złożyć na vadium zip. 508 gr. 8 w  srebrze lub 
listach zastawnych.

O innych warunkach do tej sprzedaży przepi­
sanych, każdy chęć kupna mający, poweźmie 
wiadomość w  biórze kommissyi wojewódzkiej, 
gdzie nawet rzeczone warunki wraz z tabellą 
źródła intratv wykazującą, na drzwiach w sek- 
cyi dóbr rządowych są wywieszone. Wolno 
jest każdemu pretendentowi o stanie obecnym 
rzeczonój realności na gruncie przekonać się.— 
W  Kielcach dnia 24 lutego 1830 roku. — Rad. 
sta. nad. prezes, Wieloglawski. — Zam ojski S. J.

Kommissya województwa Krakowskiego.
W  wykonaniu rozporządzenia kommissyi rzą­

dowej przychodów i skarbu z dnia 20 stycznia

r. b.N. 2|.|® Zr. 1830 gruntującego się na dekre­
cie Najjaśniejszego Pana w  Odessie pod dniem

sierpnia 1828 r. zapadłym, podaje do pu­
blicznej wiadomości, iż realność rządowa wój­
tostwo Czecly w obwodzie Miechowskim poło­
żona, a składająca się z części wsi i folwarku 
tegoż nazw iska , z powodu bezskutecznie społ- 
zlej licytacja', na mocy powyź wyrażonego re ­
skryptu i dekretu sprzedaną bj'ć może z wolnej 
ręki, a zatem każdy życzący sobie nabyć tako­
wą, może bądź w prost do kómmissyi rządo­
wej, bądź też do kommissyi wojewódzkiej po­
dać stosowną deklaracją.

Dla bliższego poinformowania pretendentów, 
kommissya Wojewódzka zawiadomią, iż część 
wartości tej realności w srebrze lub listach za­
stawnych, koloru białego; przed obięciem dóbr 
spłacić się mająca, wynósi zip. 65J.5 gr. 10. 
oprócz tej summy obowiązany będzie nowona- 
bywca corocznie płacić skarbowi w dwóch ra­
tach zip. 296 gr. 6 kanonu z wolnością jednak 
spłacenia takowego monetą brzęczącą.

Nadto przejmie pożyczkę od towarzystwa 
kredytowego ziemskiego w  summie zip. ,6900 
zaciągnioną, od której przez następne lat 24, 
wnosić będzie do kassy tegoż towarzystwa pra­
wem seyinowem z dnia 13 czerwca 1825 roku 
ustanowioną opłatę. Oprócz podatków i cię­
żarów do realności wspomnionej przywiązanych, 
opłacać się także będzie nowo ustanowiony po­
datek ofiary w ilości złp. 149 gr. 27 rocznie. 
Każdy także pretendent, zawierający , układ o 
kupno tego wójtostwa winien złożyć na vadium 
zip. 1776 w  srebrze lub listach zastawnych.

O innych warunkach do tej sprżedażjr prze­
pisanych, każdy chęć kupna mąjącjy poweźmie 
wiadomość w  biorze kommissyi wojewódzkiej, 
gdzie nawet rzeczone warunki wraz z tabellą 
źródła i utraty wykazującą, na drzwiach w sek­
c j i  dóbr rządowych są wywieszone. Wolno 
jest każdemu pretendentowi o stanie obecnjun 
dóbr na gruncie przekonać się. — W Kielcach 
dnia 17 marca 1830 roku .— Rad. sta. nad. pre­
zes, TVielogtoicski. — Z am ojski S. J.

Kommissya województwa Mazowieckiego.
W  wykonaniu rozporządzenia kommissjd rzą- 

dówój przychodów i skarbu z dnia 20 stycznia 
r. b. Nr. 2| f |  gruntującego się na dekrecie N.
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Pana. z A ff- sierpnia 1S2S r. w  Odessie zapa­
dłym, podaje riimejszćm do wiadomości publi­
cznej, i i  dobra rządowe Grabiszew, w  obwo­
d z i e  Ł ę c z y c k i m  położone, składające się z fol­
warku, i wsi Grabiszew są do nabycia z wol­
nej ręki pod następujjącemi warunkami. Nowo 
n a b y w c a  zapłaci skarbowi listami zastawnemi 
koloru białego lub gotowiznąpraeiium w summie 
zip. 12219, a oprócz tego obo\viązany będzie 
opłacać skarbow i kanon roczny w kwocie złp. 
612 gr. 11, i ofiarę zip. 67, oprócz wszelkich 
innych .exy stojących podatków. O innych wa­
runkach kupna i sprzedaży można każdego dnia 
wyjąwszy święta poinformować się w  kommis­
syi woiewódzkiój, w  godzinach od 8 zrana do 
4 z południa.

Życzący sobie nabyć te dobra może bądź do 
kommissyi woiewódzkiój, bądź do kommissyi 
rządowej przychodów i skarbu, podać swą w 
tey mierze deidaraeyą. — ,Warsz. 18 lut. 1830. 
r. — Radca stanu prezes Rembieliński. — Sekr. 
Jen. Filipecki.

Kmnmissya województwa Mazowieckiego.
W wykonaniu dwóch rozporządzeń kommis­

syi rządowey przychodów i skarbu iedney da­
ty 17 lutego r. b. Nr. rf f | |  — gruntn-
iących się na dekrecie Nayiaśnieyszego Pana W 
Odessie pod dniem 19 sierpnia 1828 zapadłym, 
podaie do publiczney wiadomości, iż w biórze 
kommissyi W'oiewódzkiey przy ulicy Przeiazd 
w domti rządowym Nr. 646 na pierwszem pię­
trze w sali sessyonainey' odbywać się będzie pu­
bliczna Iicytacya na sprzedaż dóbr rządowych 
Tom i woytostwa w  mieście Piątku w ekono­
mii Brysk w  obwodzie Łęczyckim położonych, 
a skłądaiących się : 1) z folwarku i wsi Tum. 
2) z woytostwa w Piątku. — Licytacya zaczynać 
Się będzie, ad 1. od summy złp. 39479 gr. 9. 
ad 2. od summy zip. 2477 gr. 18. w srebrze al­
bo W  listach zastawnych koloru białego w no- 
minałney wartości. Oprócz postąpioney na li- 
cytacyi summy, obowiązany będzie plus licytant 
skarbowi Opłacać w' dwóch ratach; ad 1. złp. 
1785 gr: 18 . ad 2. złp. 123 gr. 26 ha n on u r o­
cznego, z  wolnością wszakże spłacenia takowe­
go monetą brzęczącą.

Nadto przeymie pożyczkę , od towarzystwa 
kredytowego ziemskiego w summie: ad 1. złp, 
43900 zacfągnioną, od ktoróy przez następne 
dwadzieścia cztery fata wtmsić będzie do kassy

tegoż towarzystwa prawem Seymowóm z dnia 
13 czerwca 1825 r. ustanowioną opłatę. Real­
ność zaś ad 2. iest na teraz z pod pożyczki z 
towarzystwa kredytowego wyłączona.

Oprócz podatków i ciężarów do tych dóbr 
przywiązanych opłacać się także będzie nowo 
ustanowiony podatek ofiary w ilości; ad 1. złp. 
5S5 gr. 15. ad 2, złp. 78 gr. 4.

Każdy przystępuiący do licytacyi winien zło­
żyć na vadium : ad 1. zip. 5327 gr. 7, ad 2 złp. 
247. gr. 22. w monecie srebniey kurs w krain 
maiąćey lub w listach zastawnych, a nadto u- 
trzymuiący się przy licytacyi obowiązany bę­
dzie zaraz złożyć drugą podobną! ilość, to icśt: 
ad 1. złp. 5327 gr. 7. ad 2. złp. 247 gr. 22.

Termina do licytacyi zaczynać się maiącćy od 
godziny' 11 z rana, przeznacza kommfssya W»- 
iewódzka: ad 1. na dzień 17 czerwca r. b. ad 2. 
na dzień 14 t. m. i roku.

O wszystkich innych prócz powyższych wa­
runkach licytacyjnych każdy chęć kupna marą- 
cy poweźmie wiadomość w biórze kommiśśyi 
woiewódzkiey, gdzie nawet warunki kupna 
wraz z tabelką źródła i utraty' Wykazniącą na 
drzwiach przy weyściu do sali sessyonedney 
wywieszone będą. ¥/olno ieśt każdemu chęć 
licytowania maiącemu o stanie obecnym dóbr 
na gruncie przekonać się, w  którym to celu do 
.miejscowych dzierżawców zgłosić się należy.— 
Warsz. d. 6 marca 1830, r. — Radca stanu prezes, 
Rembieliński. — Sekretarz Jeneralny Filipecki«

Kotmnissrja województwa Mazowieckiego.
W wykonaniu trzech rozporządzeń kommis­

syi rządowey przychodów i skarbu daty 21 
października r. z. N. f  |  £ | |  3 mar. r.b. N. 
i 8 marca t. r. Nr. gruntuiących się na
dekreeie Nayiaśnieyszęgo Pana w  Odessie pod 
dniem 19 sierpnia 1828 r. zapadłym, podaie do 
publiczney' wiadomości, iż W  biórze kommissyi 
woiewódzkiey ptzy ulicy Przeiazd W  domu rzą­
dowym Nr. 646 na lm  piętrze w sali sessyo- 
nalnóy odbywać się będzie publiczna licytacya 
na sprzedaż dóbr rządowych, 1. ChorZęcin i 
Swińsk W  ekonomii ŁaZrtów obwodzie Raw­
skim. 2. Skórzew w ekonomii Gostynin obwo­
dzie Gostyńskim. 3. Grabie w  ekonomii Go­
szczyn w obwodzie Warszawskim położonych, 

;a składaiących się: ad 1. z folwarków Chorźę- 
1 c#H Swińsk i Z VVSioW Ćhofzęcin, GódaszeWlce
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Swińsk i Łagiewniki, ad 2. z folwarku i \Vsi 
Skórzewo z częścią lasu. ad 3. z folwarku i 
wsi Grabie z lasem.

Licytacya zaczynać się będzie od summy, 
ad 1. złp. 60613 gr. 20. ad 2. zip. l i 295 gr. 7. 
ad 3. zip. 52203 gr. 13. w srebrze albo w li­
stach zastawnych koloru białego w nominalne}' 
wartości.

Oprócz postąpioney na licytacyi summy obo­
wiązany będzie plusljcytant skarbowi opłacać 
w  dwóch ratach, ad 1. zip. 2898 gr. 18. ad 2. 
zip. 508 gr. 4. ad 3. zip. 2455 gr. 22, kanonu 
rocznego z wolnością wszakże spłacenia takowe­
go monetą brzęczącą.

Nadto przejmie pożyczkę od towarzystwa kre­
dytowego ziemskiego w summie . ad 1. złpofsk. 
30800. ad 2. zip. 13200. ad 3. zip. 36000 za- 
ciągnioną, od fctórey przez następne dwadzieścia 
cztery lata wnosić będzie do kassy tegoż towa­
rzystwa prawem seymowem z dnia 13 czerwca 
1825 r. ustanowioną opłatę.

Oprócz podatków i ciężarów do tych dóbr 
przywiązanych, opłacać się także będzie nowo 
ustanowiony podatek ofiary w ilości: ad 1, złp. 
492 gr. 29. ad 2. złp. 175. gr. 7. ad 3. złp. 719 
gr. 24. Każdy przystępuiący do licytacyi wi- 
wien złożyć na vadium summę, ad 1. zl. 7029 
gr. 5. ad 2. zip. 1544 gr. 8. ad 3. zip. 12702 
gr. 28. w  monecie srebrney kurs w kraiu maią- 
cey albo w  listach zastawnych, a nadto utrzy- 
muiący się przy licytacyi obowdązany będzie 
zaraz złożyć drugą podobnąż ilość to iest: ad
1. zip. 7029 gr, 5. ad 2. zip. 1544 gr. 8. ad 3. 
złp. 12702 gr. 28.

Termina do licytacyi rozpocząć się maiącey 
o godzinie 11 zrana, przeznacza kommissya 
woiewódzka. ad 1. na dzień 1 czerwca r. b. ad
2. na dzień 24 tegoż miesiąca i roku. ad 3. na 
dzień 1 lipca r. b.

O wszystkich innych prócz powyższych wa­
runkach licytacyjnych, każdy chęć kupna maią- 
cy poweźmie wiadomość w biórze kommissyi 
woiewódzkiey, gdzie nawet warunki kupna 
w raz  z tabełlą źródła intraty wykazującą na 
drzwiach przy wejściu do sali sessyonalney 
wywieszone będą.

Wolno iest każdemu chęć kupna maiącemu o 
stanie obecnym dóbr na gruncie przekonać się, 
w  którym to celu do mieyscowych dzierżawców 
zgłosić się należy. — Warszawa dnia 17 marca 
1830. — Radca stanu prezes, Rembie liński. — 
Se kr. Jen. Filip echi.

Kommissya województwa Mazowieckiego.
W wykonaniu rozporządzenia kommissyi rzą­

dowej' przychodów i skarbu z daty 24 marca 
r. b. 1114? gruntującego się na dekrecie Nay- 
iaśnieyszego Pana w  Odessie pod dniem 19. 
sierpnia 1828 roku zapadłym, podaiej do publi­
cznej’ wiadomości, i i  w biórze kommissyi w o­
iewódzkiey przy ulicy Przeiazd w domu rzą­
dowym JSr. 646. na pierwszem piętrze w sali 
sessyonalney, odbywać się będzie publiczna li­
cytacya na sprzedaż dóbr rządowych Rozwo- 
rzyn, w  ekonomii Dmosin, obwodzie Rawskim 
położonych, a składaiących s ię : z folwarku i 
wsi Rozworzyn wraz z propinacyą. Licytacya 
zaczynać się będzie od summy złp. 10858 gr. 
24. w srebrze alba w listach zastawnych kolo­
ru białego w nominalnćy wartości. Oprócz po­
stąpioney na licytacyi summy, obowiązany bę­
dzie pluslicytant, opłacić skarbowi w dwóch ra­
tach złp. 517 gr. 5. kanonu rocznego, z wolnością 
wszakże spłacenia takowego monetą brzęczącą.

Nadto oprócz podatków' i ciężarów' do tych 
dóbr przywiązanych, opłacać się także będzie 
nowoustanowiony podatek ofiary, w  ilości złp. 
392 gr. 23. Przeymie plus-licytant pożyczkę od 
towarzystwa kredytowego ziemskiego 'w  sum­
mie złp. 6000 przez skarb zaciągnioną, od któ­
rey przez następne 24 lata wnosić będzie do kassy 

\tegoż towarzystwa prawem seymowem z dnia 
13 czerwca 1825 ustanowioną opłatę.

Każdy przystępuiący do licytacyi winien zło­
żyć vadium żłp. 1274 gr. 11. w  srebrze albo w  
listach zastawmych. \

Nadto utrzymuiący się przy licytacyi obowią­
zany będzie, zaraz złożyć drugą podobnąż ilość 
złp. 1274 gr 11.

Termin do licytacyi poczynać się maiącćy od 
godziny 11 zrana, przeznacza kommissya wo­
iewódzka na dzień 22 lipca 1830 r.

O wszystkich' innych prócz powyższych w a­
runkach licytacyjnych, każdy chęć kupna maią- 
cy, powreźmie wiadomość w biórze kommissyi 
woiewódzkiey, gdzie nawet warunki kupna, 
wraz z tabellą źrzódła intraty wykazuiącą, przy 
wchodzie do sali sessyonalney wywieszone będą.

Wolno iest każdemu chęć licytowania mai%r 
cemu, o stanie obecnym dóbr na gruncie prze­
konać się, w  którym to celu, zgłosić się należy 
do mieyscowego dzierżawcy W. Lenczowskie- 
go.— Warszawa dnia 21 kwietnia 1830 r. —

I Za Radcę Stanu Prezesa, Ref. St. Kom. Wk. Ko- 
zuchowski. — S. J. Filipecki.


